
Kok I. Warszawa, dnia 5 (17) Października 1891 r. Rok I.

WYŚCIGI.
Warszawianie widocznie nie lubią świeżego powie­

trza, słonecznej, ciepłej pogody, babiego lata w całej 
swej pełni, srebrzystych pajęczyn o długich niciach, jeżeli 
we Czwartek nie napłynęli liczniej na mokotowskie pole.

Dajmy na to, że gonitwy byłyby tylko pretekstem 
do wycieczki, niemniej wycieczka to pełna uroku dla tych, 
co potrafią się zachwycać czarem cudnej jesieni, szerszą 
przestrzenią, polem—i po to wszystko jedzie się zwy­
czajną dorożką lub tramwajem, aż do bramy Kaliksta. 
Czyżby się u nas wszystko działo tylko modą?

Pod względem sportowym, gonitwy czwartkowe, 
chociaż w szczupłych rozmiarach, były dość zajmujące, 
a niektóre rezultaty były nieprzewidziane.

Pierwszym był popis dwulatków na mecie 1 w. 
100 s. Do startu stanęły dwie już nam znane żrebiczki: i 
„Stella” i „Catherine d’Arragon”, a nowym debiutantem 
był „Loiterer” (Sofer i Lady Valentine) J. Dobrogosta.

„Stella” przygalopowala pierwszą w 1 m. 24 s. 
bardzo łatwo, od zakrętu przez Dunna wstrzymywana, 
drugą, klacz L. Grabowskiego, za nią na parę długości 
silny, budowny, kasztanowaty „Loiterer”, który się 
wydąje niezupełnie przygotowanym. Nagrody wynosiły: 
619 rs. 20 kop. i 154 rs. 80 kop.

„Stella” w przeddzień gonitwy została nabytą przez 
Paradoksa od Dobrogosta. «

Matką „Stelli”, jak poprzednio zaznaczaliśmy, jest 
„North-Star”; ona dała z „Midasem” dzielnego „Impa”, 
który się bardzo dobrze zasłużył Paradoksowi i dlatego 
Paradoks zapragnął mieć pół-siostrę „Impa”, chociaż, 
nabywając ją po jej pierwszym występie, nie kupowało 
się kota w worku.

„Stella” bez zaprzeczenia jest bardzo szybką i mo­
gła mieć powodzenie w próbach młodzieży o wiele tru­
dniejszych niż te, w których występowała. Wczoraj wy­
dała nam się bardzo nerwową, jednak niezupełne jej 
przygotowanie przy gonitwach, powtarzanych raz po raz, 
mogły rozwinąć tę gorączkę, która przy stopniowym 
trainingu przejść może.

„Sofer”, dając lotną „Stellę” i potężnej budowy 
„Loiterera”, zapowiada się, jak na młodego ogiera, bar­
dzo dodatnio. A odnośnie syna Albert-Victora i Hon- 
nybonne mamy do zrobienia, małe sprostowanie, właści­
wiej „amende honorable”.

Powiedzieliśmy, pisząc już o „Soferze”, że nigdy I 
nie występował publicznie, tymczasem jego hodowca 
zwrócił naszą uwagę, że „Sofer” biegał raz jeden w War­
szawie w r. 1886, mając lat trzy i wygrał duży handicap 
z ciężką wagą, na mecie 2 wiorst 133 sążni, bijąc: „Lady

Saville”, swą towarzyszkę stajni, „Marynę Mniszkównę” 
L. Grabowskiego, „Kitcheń - Maid” A. Wołowskiego 
i E. Reszkego „Pepitę” hr. A. Potockiego i „Sarrę” L. 
Kronenberga.

Stawka wymienionych koni była przeciętnie dobrej 
drugiej klasy.

Z Warszawy „Sofer” wyprawionym został do Mos­
kwy, tam zachorował i zapisany do nagrody Jakowlew- 
skiej, nie biegał. Następnego roku ze stajni wyścigowej 
przeszedł do stada.

Z prawdziwą przyjemnością zaznaczamy, że „So­
fer” ma za sobą, chociaż krótkotrwałą, dodatnią prze­
szłość, bo zawsze dowody dzielności i siły, złożone przez 
ogiera, podwajają zaufanie do jego progenitury.

Po próbie dwulatków nastąpił steeple-ehase, na me­
cie około trzywiorstowej. W gonitwie z przeszkodami 
mierzyły się dwa konie ze stajni ks. Lubeckiego: 5-letni 
„Biegun11 (kor. Garbiński), 4-let. „Ballada” (kor. Kar- 

' nicki) i pełnych lat „Kadudźa” kor. Sachsa, pod wła­
ścicielem.

„Biegun” (Brotherhood i Bona), jak poprowadził, 
tak i skończył gonitwę pierwszy w 4 m. 39 s„ bijąc bar­
dzo łatwo swoje dwie przeciwniczki. Drugie miejsce za­
jęła „Kadudźa” (Kalchas i Darowita z janowskiego 
stada), do której, przed samym celem, przysunęła się bli­
sko „Ballada”, rodzona siostra „Bieguna”, klacz ładna, 
ale nie obdarzona szybkością. Nagrody wynosiły: 331 rs. 
20 k. i 82 rs. 80 k.

Handicap był jedną z prób dnia najbardziej zaj­
mujących, wprawdzie do startu na 2 w. 133 s. wyszły 
tylko cztery konie, ale naprzód, ex re, różnic wag, nie mo­
żna było żadnemu przysądzić zwycięstwa.

Gonitwę poprowadziła J. Dobrogosta „Aąuilla” (4 
1. 3 p. 30 f.— Dunn), mniemamy nie dość szybkiem tę- 
pem, za nią podążały: „Tapioka” (3 1. 3 p. 20 f.—Puncz) 
L. Grabowskiego i G. Zielińskiego i „Facetka11 (3 1. 3 p. 
25 f. — Bateman) A. hr. Potockiego. „Kirkor” (3 1. 
3 p. 30 f.) J. Reszkego galopował z tyłu, powstrzymy­
wany przez Kitschenera. W ten sposób konie przecwa- 
łowały prawie cały dystans. Dopiero na linii prostej 
„Facetka11 minęła „Tapiokę”, a do „Aąuilli”, przed sa­
mym celem, przysunął się „Kirkor” z prawej strony i wy­
przedził ją łatwo w 2 m. 50 s.

Nasze przewidywania co do „Kirkora” (Lord Clive 
i Kitty Sprightly) sprawdziły się: uważaliśmy, jeszcze 
dwuletnim że posiadał „klasę” i gdyby nie nadwyrężenie 

i ścięgna, mógł odegrać bardzo poważną rolę w tegoro- 
I cznej trzyletniej generacyi, która wogóle świeciła mier­

notami.
Obecnie, „Kirkor11 może być bardzo pożytecznym 

koniem dla stajni, o ile będzie mógł być zaliczonym do 
liczby walczących.
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Szybka „Aąuilla” dowiodła raz jeszcze, że nie lubi, 
aby jej drugi koń do głowy dochodził?,„Facetka” biegała 
nietęgo i przyszła o wiele gorzej w stosunku do „Kir-' 
kora”, niż pierwszego dnia gonitw, gdy mu dawała 6 f, 
Wczoraj ogierek Reszkego dawał, źrebicy z Jabłonny lf., 
przyjmując 5 f. na różnicę płci.

„Tapioka1.! wydaj e nam śię wyszła z „formy11 i na­
leży jej się już wypoczynek;.tej jesieni biegała dużo.

Nagrody w handicłlpie dochodziły: 504 rs. 80 kop. 
i 126 rs. 2,0 k.

O nagrodę sprzedażną 300 rs.: pierwszemu koniowi 
280rs, 80 k„ drugiemu 70 rs. 20 k.—walczyły: 3-1. „Moet11 
(oszacowany 500 rs.) Grey’a, 3-let. „Fanfaron11 (400 rs.) 
A. hr. Potockiego, 3-let. „Cesar11 (700 rs.), A. Daszew­
skiego i 4-let. „Emanuella11 (300 rs.) ks. A. Lubeckiego.

Pierwszym u mety stanął „Moet11 (Craing Millar 
i Moelfra) pod Kiddem, przebywając 2 wiorsty w 2 min. 
33 s. Drugim „Fanfaron11, trzecią „Emanuella11.

„Moet11 na licytacyi, po wyścigu odbytej, został od­
kupiony przez właściciela za 508-rs.

Gonitwa dżentlemanów była ostatnią próbą dnia 
i mierzyły się: 5-let. „Odaliska11 (St. Rzewuski) J. Resz­
kego, 3-let. „Bajka11 (kor. Garbiński) ks. A. Lubeckiego, 
4-let. „Elsa Moorlien11 kor. Karnickiego pod właścicie­
lem i „Rinaldo11 p. Karskiego, również pod.właścicielem’.

Zwyciężyła kara „Bajka11, najmłodsza siostra „Bie­
guna11, o której pięknych kształtach już poprzednio 
wspominaliśmy. Drugą „Elsa: Moorhen-11, „Odaliska11 
nietęgą trzecią; bez miejsca pół-krwi rosły. „Rinaldo1; 
odpowiedniejszy, mniemamy, do polowania, niż wyścigów. 
Nagroda rozdzielała się na: 223 rs. 20 k. i 155 rs. 80 k.

Pan Garbiński zatem w dniu wczorajszym, debiu­
tując na naszym torze, wygrał dwa wyścigi, debiut bar­
dzo pomyślny, ale młody jeździec powinien to przyjąć 
w rachubę, że dosiadał dwóch faworytów i nie zrażać się 
następnie, jeżeli nie zawsze fortuna tak dopisze, jak 
wczoraj.

Zazwyczaj, debiutujący w gonitwach, doznają albo 
nadzwyczajnego powodzenia lub wielkich przeciwności — 
pierwszem nie należy nadto się upajać, a drugiem zra­
żać. Zawód clżentleman-ridera wymaga przedewszyst­
kiem wytrwałości i hartu i to również moralnego, jak 
fizycznego. Praktyka gonitw jest twardą i pouczającą 
szkołą i niewielu przenosi niepowodzenia i trudy, jakie 
za sobą pociąga.

Notując szczegóły dnia wczorajszego, mamy jesz­
cze do zaznaczenia, źeśmy widzieli na torze jednego 
z dawnych naszych hodowców, pamiętającego prawie za­
wiązek warszawskich gonitw, hr. Adama Krasińskiego.

Na wyścigach, oprócz wice-prezesa Towarzystwa, 
hr. A. Potockiego, z młodą swą małżonką, znajdował się 
hr. L. Krasiński z żoną i córeczką.

Przy ślicznym wschodzie księżyca publiczność opu­
szczała mokotowskie pole—i ci, co przyjechali, przypusz­
czamy, że swej wycieczki nie żałowali. N. IF.

Rozmaitości.

Sprzedaż koni. Lićytaęya koni pełnej krwi ze stajni 
lir. L. Krasińskiego, odbyta 16 b. m., powiodła się o wiele 
lepiej, niż sprzedaż koni ras mieszanych, która miała miejsce 
o dwa dni wcześniej.

Dnia 14-go sprzedaną, została tylko jedna para ogierów 
normando-rysaków, o której poprzednio wspominaliśmy, p. 
Konopnickiemu za 901 rs. i trzy, czy cztery konie mniejszej 
wartości za niewielkie ceny, tymczasem licytacya piątkowa wy­
padła wcale nieźle i trzy czwarte koni zostało rozprzedanych.

Koni pełnej krwi zostało zapowiedzianych do licytacyi 
sztuk 30, ale reproduktor Zutzen i 11 matek stadnych nie zo­
stało sprowadzonych, tylko figurują na liście jako do zbycia.

Licytowano zatem trzy konie trzyletnie, jednego dwu­
latka i dziesięć-roczniaków. Sprzedaż miała miejsce w tat- 
tersdllu ńa Ordynackiem i prowadził ją p. K. Wodziński. Oto 
jej rezultat: kl. gniadą Brazza (Sofer i Scotilla), ur. 1890 r., 
nabył hr. A. Potocki za 330 rs.,' og. gn. Querso (Sofer i Fair 
Helen) ur. 1890 r., kupił trener Claydón dla p. Konoplina 
do Moskwy za 800 rs., kl. Si-gn. Curzola ("Sofer i Flama- 

- randa) ,ur. 1890 r., nabył hr. A. Potocki za 750 rs., kl. k. 
Rickę (Incendiary i Miss Melbourne) ur. 1890 ń., kupił Clay- 
don dla p. Konoplina za 1,110 rs., og..,-kasżt. Spalato (Incen­
diary i Lady-Valentine)ur. 1890 r., nabyłp. J. Blochza300rs.

Niesprzedane, a raczej cofnięte roczniaki: ’ Elogen 
(Roehampton i.Queeń-Ann) w 540 rs., Quarn‘ero'(Incendiary 
i Black-mare) w 1, 501 rs., Pola (Incendiary i Tortoise-Shelł) 
1,201 rs.

Z trzylatków sprzedano: kl. Ketty (Zutzen i Tortoise- 
Shell), nabył ją hr. A. Potocki z Kieleckiego za 440 rs ; Ti- 
verton (Lambton i Niedola) został wycofany w 1,126 rs.; 
Felixtowe (Lambton i Queen-Ann) w 302 rs. Dwuletniego 
Foga cofnięto w 511 rs.

Do reprodukcyi nabyto: kasz. Pitta (Wenlock i Gorgon) 
ur. 1887 r. za 1,601 rs. i c.-gn. Rubina (Highlander i Cor- 
naline) ur. 1887 r. Oba te konie kupił p. Prot-Narbutt. 5-1. 
Priam (Highlander i Eunonyme) został wycofany w 1,101 rs., 
3-let. Armida (Incendiary i Fair-Nell) została przed licytacyą 
kupiona za 1,500 rs. przez Włochów, którzy poszukiwali koni 
pełnej krwi.

Po ukończeniu licytacyi koni hr. L. Krasińskiego, wy­
prowadzono dwie klacze pełnej krwi: 4-let. „Jo” hr. J. Or­
łowskiego i S. Wotowskiego i 4-let. „Savennę” braci Wotow- 
sldch. Pierwszą nabył Claydón dla p. Konoplina do stada 
za 1,125 rs., drugą p. Jelski za 256 rs.

Kupców stosunkowo zebrało się niewielu, a licytaćya 
szła dość ochoczo. Z Moskwy, oprócz Claydona, przyjechał 
i porucznik Sokołow, ale nic nie kupił.

Prawdopodobnie nastąpią jeszcze tranzakcye z wolnej 
ręki. Ostatnia sprzedaż hr. Krasińskiego może jednak po­
służyć za dowód, że pełna krew u nas coraz więcej zaczyn i 
być cenioną.

Flltliryty stakes, największa nagroda wyścigowa w pół­
nocnej Ameryce, została wygraną przez 2-latka „His-IIigh- 
ness”. Wynosiła ona 425,000 marek. Tak „His Highness”, 
jak i zeszłoroczny zwycięzca w tej samej nagrodzie „Poto- 
mac”, został wychowany przez niedawno zmarłego p. Bel- 
mont, którego pochodzenie jest niemieckie.

Futury ty stakes po raz pierwszy było rozgrywane w r. 
1888, nagroda wynosiła 41,000 dolarów i zdobytą została 
przez „Proktor Knott’a”; między zwyciężonemi znajdował 
się „Salvator”, który później okazał się jednym z najlep­
szych koni w Ameryce. W r. 1889 Futuryty wygrał „Chaos”, 
wnuk „Flagedłeta”, zdobywając 54,000 doi. W roku 1890 
zwycięża wyżej wspomniany „Potomac”, wygrywając 67,000 
doi. Wagę konie niosły: w pierwszym roku 112 f., w dru­
gim 109, w trzecim 124, a w r. b. 130 f., a że tegoroczny 
zwycięzca przebiegł metę w najkrótszym czasie, musi więc 
być, bez wątpienia, koniem najpierwszej klasy. „New York 
Sun” nazywa konia, który 21 współzawodników pobił z naj­
większą łatwością, najlepszym źrebcem, jaki kiedykolwiek 
w Ameryce wychowanym został.

Za Commona ofiarowywano w tym czasie panu Mapie 
20,000 f. st. Propozycya pochodziła z Wiednia, a robił ją 
Mr. Walpole w imieniu jednego z najznakomitszych hodow­
ców i właścicieli stajen w Austryi. Pertraktacye odbywano 
za pośrednictwem telegramów, a brzmiały one jak następuje: 
„Mapie. Tottenham Court Road London. Czy przyjąłbyś pan 
20,000 f. st. za Commona? Proszę uprzejmie o odpowiedź. 
Walpole, Wiedeń”. Na co odtelegrafowano: „Walpole w Wie­
dniu. Dziękuję za propozycyę. Anglia potrzebuje usług, 
które jej może oddać Common. Pieniądze nie czynią na mnie 
wrażenia. Mapie”. Trudno o lepszą reklamę tak dla konia, 
jak i jego właściciela.
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Program wyścigów konnych na polu Mokotowskiem,
6 (18) Października 1891 roku, o godzinie 2-ej po południu.

Nazwisko
Właściciela Nazwa konia Pochodzenie o Nazwisko

£ Jeźdźca Ubiór Jeźdźca

J. Reszkego
Dobrogosta

■Gray’a 
Dobrogosta

1. Nagroda Towarzystwa rs. 250.
wyścig z płotami dla 4-ro letnich i starszych koni wszystkich krajów. Dystans 2 wiorsty.

I kl. Odaliska | Ockhorst i Fatima 15 I N. N. i N. N.
I kl. Aąuilla | Higlilandcr i Reate j 4, | kor. Sachsa [ mundur.

2. Nagroda Towarzystwa rs. 500. (Handicap)
dla ogierów i klaczy 3-ch letnich i starszych wszystkich krajów, Dystans 3 wiorsty.

I og. Moet j Craing Millar i Moclfra. I 311391 Kidd I kur. biał., rek. i czap, czerw.
| kl. Astrea | Zutzen i Reate 1 5’1.58/ Durin | kurt, niebies. rek. białe, czap, niebies.

3. Nagroda Towarzystwa rs. 400.
dla 2-u letnich ogierów i klaczy, urodzonych w Cesarstwie i Królestwie Polskiem. Dystans 1 -wiorsta.

J. Reszkego 
Jakubowskiego 
L. Grabowskiego

1 kl. Dolores
kl. Złota Rybka 

I kl. Judyta

| Rou-Rou i Thc Doc
Ockhorst i Industrie 

| Richmond i Mignon

i ' Kitschener 
' N. Ń.

I I Kidd .

kurt, i rek. białe z czer, czap, czerw, 
N. N.

kurt, niebies , rek, białe, czap, czerw.

4. Handicap dodatkowy rs. 300.
dla koni 3-ch letnich i starszych krajowych i zagranicznych, które nie wygrały pierwszej nagrody. Dyst. 2 wiorsty. 

Jadą chłopcy stajenni.

Gray’a
J. Reszkego 
kor. Garbińskiegb 
hr. A. Potockiego

og. Carnival
kl. Borea
og. Fanfaron 
kl. Facetka

Carnival z kl. pół-krwi 
Energy z kl. Bombę 
Tailevent i Łowcza 
Braeonnier i Cintra

pl. 13G
3 135
3 137
3 140

kurt, biała, rękawy i czapka czewr. 
kurt, i rek. białe z czerw., czap. czer.

kur. i ręk. żółte w nieb, pasy, czap, żółta

5. Nagroda Dodatkowa dla dżentlemanów rs. 250.
dla koni 3-ch letnich i starszych zagranicznych i krajowych, które nie przychodziły pierwszemi na torach 

Warszawskim, Moskiewskim i Carskosielskim. Dystans 2 wiorsty.

Daszewskiego 
ks. Lubeckiego 
kor. Sachsa 

•Gray’a

og. Cezar
kl. Emanuella 
Kadudża 
Ketty

kurt, nieb., ręk. żółte, czap. nieb, z żółt. 
mundur.
mundur.

N. N.

Sackęloth i kl. pół krwi 3 p. Karski
Taillevent i Sędzina 4 koi*  Garbiński
Kalclias i Darowitc ph Właściciel
Zutzen i Tortoise-Shel 3 N. N.

Przypuszczalni zwycięzcy:
W Wyścigu/ I Z płotami: Aąuilla

,, II Handicap: Astrea.
,, III Dwuletni: Judyta.
„ IV Hand. dodatkowy: Facetka, Fanfaron.
„ V Dżentlemański: Emanuella, Kadudża.

Wyścigi w Moskwie.
Sezon jesienny.

Piętnasty dzień, 29 Września.
I. Nagroda T^ocieszenia 800 rs., dla 3-letnich i starszych 

•koni, które w r. 1891 nie 'Wygrały nągród .na ogólną sumę 1,500 rs. 
JDyst. iy2 w.

Hr. Krasińskiego 3 1. og. „Tiverton” (Lambton i Niedola) 1. 
Obrenko-Żdanowa 3 1. kl. „Rea” 2.
Tow. Turf 3 1. kl. „Galatea I” 3.
Makarowa kl. „Złota”; Grekowa og. „Florydor”; ks. Chił­

kowej og. „Prizrak”. W- 1' 50".
II. Nagroda Towarzystwa 1,000 rs. dla dwulatków. Dy­

stans lw.
Br. Iljenków og. „Aszynow” (Faugh-a-Ballagh i Nana). 1. 
Woroncowa i Sp. og. „Prometeusz” 2
Hr. Ribeaupierra kl. „Mi33 Eol” 3.
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Stołypina kl. „Queen-of-the-Medoz” 4. W. 1' 13".
III. Nagroda Towarzystwa 1,000 rs dla koni 3-letnich 

Dystans}2 w. 133 s.
Br. Iljenków og. „Graf Janowski” (Braconnier i Tweed). 1 
Grabowskiego og. „Gierdawa” ‘2.
Bar. von Villebrandta og. „Meteor” 3. W. 2' 57".
IV. Wyścig 20-wiorstowy 3,500 rs, dla 4-let. i starszych 

koni. Dyst. 20 w.
Dorożyńskiego i Skarżyńskiego 6 1. og. „Krysztof Kolumb” 

(Ruperra i Chimera). 1.
Br. Iljenków 6 1. og. „Dunkan” 2.
Kraszennikowa 6 1. og. „Radegast” 3.
Sokołowa 4 1. og. „Lir” 0. W. 31' 35" b. łatwo.
V. Handicap 600 rs., dla 3-lct. i starszych koni wszyst­

kich krajów. Dyst. 2 w.
Grabowskiego i Zielińskiego 3 1. klacz „Tapioca” (Childeric 

i Tapioca) 3 p. 22 f. 1.
Hr. Niroda 4 1. kl. „Aspazya” 3 p. 5 f. 2.

Hr. Ledóchowskiego 3 1. kl. „Pomoc” 3 p. 2 f. 3.
Tow. Turf 4 1. og. „Skoczmen” 3 p. 19 f.; Dorożyńskiego’ 

i Skarżyńskiego 4 1, kj. „Jeanne d’Arc” 3 p. 34 f.- Mamontowa
3 1. kl „Sinfajer” 3 p 29 f.; M. A. M. 3 1. kl. „Tour Eiffel” 3 p.
4 f.; bar. Stromberga 3 1. og. „Czardasz” 3 p.; Woroneowa i Sp. 
3 1. og. „Roi des Faineants” 3 p. 10 f. W. 2' 30".

VI. Moskiewski steeple-chase 1,000 rs., dla 4-let. i star­
szych koni wszystkich krajów. Dyst. około 4 w.

Mamontowa 5 1. og. „Kadet” (Sousampton i Lady Godiva), 
jtź. Nosowicz. 1.

Ofic. kaw. szkoły kl. „Rubia”, jeź. bar. von Villebrandt. 2.. 
W. 6’ 34".

VII. Nagroda Zachęty 1,000 rs., dla 3-let. i starszych koni,, 
które w r. 1891 nie wygrały nagród na ogólną sumę 2,000 rs. Dy­
stans 2 w. 100 s.

Hr. Niroda 4 1. kl. „Kutiurma” (Alboin i Kubań). 1.
Hr. Krasińskiego 5 1. kl. „Astrea” 2.
Mosołowa 4 1. kl. „Peri II” 3. W. 3' 5".

OGŁOSZENIA.
Dla pp. hodowców, s-tałych naszych prenumeratorów, zgłaszających się bezpośrednio do Administracyi „Jeźdźca 

i Myśliwego'1, ceną ogłoszeń o kupnie i sprzedaży zwierząt wszelkiego rodzaju obniżamy o 40%.

■criica. s b i^s e: b asrs. s.
KOMESOWA, DETALICZNA SPRZEDAŻ (NA BUTELKI) 

Zaaranicznych Win, Koniaków, Likierów i t. p. oraz Cyjar Hawajskich 
pierwszorzędnych domów reprezentowanych przez

p. KAZIMIERZA DUBIECKIEGO.
Ceny nizkie. Wybór wielki. Cennik na żądanie. Wina odleżałe, a czystość ich gwaran­

towana. 4 (123)

Fabryka ŚWIEC Stearynowych 
■W LOCHY" 

Zygmunta Polakiewicza
NAGRODZONA

Wielkim medalem Srebrnym 
na wystawie Paryskiej 1889 roku, 

poleca znane ze swej dobroci wyroby. 3-118

PIERWSZA RACYONALNA

Szkoła Fechtunku

29. Świeto-Krzyzka 29.
4 (116)„OAZA ■ <■“> 

LETNI SALON GASTRONOMiCINY 
przy Handlu Win i Delikatesów

Ant. Stępkowskiego
9. WIERZBOWA 9.

ROMMU
FABRYKA

Powozów, Uprzęży i Siodeł
y 23 Krdltwsla 23. 1-119

Treść: Wyścigi p. S. IV.-—Rozmaitości.— Program wyścigów konnych na polu Mokotowskiem, 6 (18) Października 
1891 r.—Rezultat wyścigów moskiewskich dnia 15-go, 29-go Września.—Ogłoszenia.

JIosbojlcho Rensypoio. — BapuiaBa, OKTaópft 5 Aim 1891 ro^,a.

Druk Noskowskiego, Mazowiecka 11. Redaktor i Wydawca: Stanisław Wołowski.


